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T E A T R Y

ŻYCIE STOLiCY Str. 7 =

T E A T R  W IE L K I: Dziś opera Ró­
życkiego „E ro s i IJsyche‘‘(j jutro 
„A id a " Yerdiego.

LFATR NARODOWY: Dziś i jd
tr0T r ? T D V J T ‘l r * ! n r?  .(Ludwik X I” . R o zm ia ry  k rzeszo w ick ie j kata- 

TEA TR P O L SK I: Dzis i jutro „Sen . ... ,
n«cj letniej" Szekspira. m rO fy n w  dadzą się  jeszcze  clo-

T E A T R  NO W Y: Dziś i iutro „E -  Władnie o k re ś lić . Spośród  o f ia r  
gipska pszenica" Paw likow skiej-Ja- w ie le  c iężej ran n ych  z n a jd u je  
snorzewskiej gj, o krok Od śm ierci Zm obilizo-

T EA T R  LETNI: Dziś i jutro

Kto by l w in ie n ?
Śledztwo w sprawie tragedii krzeszowickiej

„Czltftfitk, który nie pije" w ano liczn ą  pomoc le k a rsk ą , któ-
T E A T R  M A Ł Y : Dziś i jutro „Ta- ra  2 zapreiem  się. sieb ie  J J e ń  i 

nieć" Grubińskiego. noc czuw a nad ran n ym i. W  w ie lu
TEA T R  A K TO RA  'Mokotowska w ypadkach ' stó Su jć  się  ty lko za-

^  S m J  iu5 °  hO? 1t ^ “« ZaPplski0j i i t ź y m  uśm ie: za ja ce  ból i  wzm a- „Moralnosc pani Dulsbiej z Perza­
nowską, Zimińska, Żelichowską i |a- ć m a ją c e . N ie ste ty , zn iszczony or- 
raczcni. ganizm  przew ażnid  n iezd atn y ju ż

T F A T I A TEN EU M : Dziś i ,,n- jo s t  do d łuższego życ ia ,
tro o godzinie 0 popołudryi kroto- # 4  „ 0CZIlym ‘ torze s t a c j i K rze- 
chwila „L la m  księcia Jozefa* o g .  . ;' J .
8.30 wiecz. sztuka Al. Bisśona „P a- Szow ice stoi tra g ic z n y  p o ciąg  to- 
ni Y .“  z Ireną Solską. warów y  zam ien iony na prow izo-

KAM ERALNY: Dzii i iuuo sztuka ryc z n ą  tru p ia rn ię . N iektóre  zwlo- 
Waciawa Grabińskiego ..Kochanko- ki m ils ian0 p rzen ieść  tam  w ra z  z 
wie“  z G ry wińska. W próbach „S y -  , , . . ? . . .  .
gnały" Szcłtn-rg-Żarcmbiny. poduszl ami w a g jn o w , na których

STARA BANDA: Dziś i jutru rewja je  znaleziono, gdyż są  zupełn ie 
„W  starej Bandzie diahr, p ali*. zm iażdżone. A k c ja  id en ty fik o w a- 

.-i D RAM A G ZN Y: Dziś 1 1 łiia‘ z m a iłych  napotyka na duże
tru d n o śc i, p rzy  n iek tó rych  bo­
wiem  o fia ra c h , szczegó ln ie , je ś li  
chodzi o kobiety, n ie  znaleziono 

K O N SERW A T O RIU M : W piątek żadnych  dokum entów . D otych czas 
to iK crt symfoniczuj orkiestry E i' nic je s t  znana o f ic ja ln a  lis ta  o-
hąrmdrijł z udziałem W andy Wer f- , „ w szvstk i, h -Trnń
mim Dej. W sobotę, nieazielę i po- [ i a T > to ltż  7t "S Z jS IK m ł stron
niedziałek trzy recitale A lfreda Cor- k ra ju  n a p ły w a ją  n iespoko jn e za-
tot,

codziennie „Burza nad m'orz"m‘‘J

K O N C E R T Y

S. i M (Królewska 1 1 ) :  Od godz 
20,3b p. Łuczaj (śpiew).

W Y S T A W Y

p ytan ia  członków  rodzin tych , któ 
ry e h  los nie je s t  jeszcze  znany. 
T e le g r a f  krzeszow icki je s t  p rze­
c iążon y p racą .

L ż e j i c iężej ran n i zn aleźli tro-
JK S T Y T U l PRO PA G A N D Y S Z T U - ' sk liw ą  opiekę w  p a ła cu  h i . Poj 

K I : Międzynarodowa W ystawa Pla- tockich , k tó ry  z n a jd u je  się  opodal 
styczek _ __ m ie jsc a  k a ta s tro fy . H r. A n d rze jo-

Ó A C H Ę T A : W ystawa „I olska i jej w a  Po to ck a  s ta ra  się  zatrzeć w

M UZEUM  NARODOW E (Podwale! t.ych pasażerów  "d j nskie-
15 / 17 ) : We wtorki m alarstwo p o i- ! K°  Poc-48 u> k tórzy s t r a n l i  w k a ­
wce, w czwartki — obce; AL 3  M aja j ta s t ro f ie  sw oich  n a jb liższych , 
1 3 / 1 - f  W środy, piątki, hoikk„ , mo- s tra sz liw e  w spo m n ien ia  ich  śm ier 
dzieli —  w ystaw a sztuki zdobniczej.' ; ,ci. Pod op ieką je j  z n a jd u je  się. m.

in. m łoda w d ow a po st. a systen cie
K I N A

A D R IA : „G ra  zmysłów".
k o le jo w ym  S ta ra k u .

P e rso n e l kolejowy- u sun ął ju ż
A S. „Ken Maynara tako poskromi- to ru  SZCŁątki strza sk a n e g o  pocia- 

ciel , „Nie damy ziemi skąd nasz T » , , , , -
,ód” . g u- P rzytem  ch arak tery sty c zn e

AM O R: „S ym fo a ja  życia", „S a - je s t , że dw a o sta tn ie  w ago n y, na 
bra" i film  rosyjski. | które p rzec ież  sk iero w a ł się  c a ły

A N T IN E A : „Zakasana melodja" i . ifttfJfet, sa m niej uszkodzone hfz
Maharadża Rampuru". 1 - ,

ATLA N TIC: „V iva  - Villa". i ” 7;61; 1 k to ieg o  trz y  prze-
A PO LLO : „ I  cóż dalej, szary czlo- d z ia ły  z o sta ły  kom pletnie zdrii- 

wietjCń zgotah e. T rzeb a  zau w ażyć, że w a-
CA1 TTOL: „C zy Lucyna to dziew j gon ten b y ł drew illan> N aszem

czyna . ' i * .
2ASINO: „365 żon króla Pcnsoia” . ?  ‘ W 11’ Jesl1 chodzi
COLOSSEUM: „Całuj mnie jesz- p rzyczyn  k a ta stro fy ,

cze” . s ta ry c h , sk o ła tan ych
i_OLOSSEDM (Mała sala): „Pat ____

i Patat non, .ako ogrodnicy” .
CORSO: „N ie jestem aniołem" i 

rew ja. !
C R 1S T A L : „Bohater z Rio Gran-,

d t“ . . . I
E R A : „Kocha, lubi szanuje" i dod.
E U R O P A : „Ich noce". i
F A M A : „Powrót N atana Bekera".
FORUM: „Zem sta D ra Fu” ,

o szukan ie  
p uszczan ie  

ju ż  w ago-

G L O R JA : „Tajem nica zamknięte­
go ku lra" i liln i polski.

K O M ETA : „M iss F lo ra" i atrakcje.
KIM - PA R A r|1 Ś W  ANDRZE|A: 

„N iewiazialny człowiek" i dodatki.
LO S: „Piękny jest św iat".
LU K: Mata - Hari” , „ Je j Królew

ska Mość” .
M EW A: „Burza o brzasku” , „Sztu 

ka życia” .
M A JEST1C : „Ludzie w bieli” .
M A S K A : „G rzisznica bez w iny" i 

„M iljoner inimowoli".
M ARS: „Zdobyć cię muszę”  i „Nie 

damy ziemi” .
M IE JS K IE : „C sib i'.
M IE JS K IE  (dla m łodzieży): „T u ­

nel".
NOM7A TO M BO LA: ,jje j c^ar" i 

,,Pod pręgierzem"
OKO P R A S K IE : „Hrabin: Monte

Christo" i „W ęgierska miłość"
PAN: „Paryż v» ogniu” .
P E T IT  TR IA N O N ' ..Sprytna dziew 

czyna" i „Parysk ie  szaleństwa".
PO PU LA RN Y (Zam ojskiego 20): 

„Odmęt ulicy” , Parada Zachodu” .
PR O M IEŃ : „Przygoda podróżni­

ka".
PR A G A - „Byłem  szpiegiem " i 

filn polsk,.
Ra  f „King-lvong-‘ i dodatki.
RINTERA. „C lara  Bow* „Hopla 

Hop" i dodatki.
R O K Y : l,W niewoli dżungli" i 

„Dzieci prżyrody". I
STA LO W Y: „Kleopatra".
SOKÓŁ: „Rcnder vout w Wied­

niu” , „ 1  anćerka ż Chicago” .
SPLIN D 1D  „Pozwól się kochać” 

i rewja
S T A R O M IE JS K IE : „Cham " i dod.
Ś WIATO W I Ś : „Mnośc Tarzana"
TO N: „Piękny jest św ia l"  i oód.
U C IEC H A : „Tańcząca Wenus".
U N JA : „B urza" i rewja.
Y A R 'Ł T E  KING (gmach. C yrl.i) : 

R e w ja  „ Ja k  za dobrych ezftsów" i 
film  „Przybłęda".

JU Z  JU T R O
W K IN IE

mudny 
nd sezon 

jesienny

„Tydzień Miłosierdzi"
P o m i m o  z m n i e j s z e n i u  s io .  s p o w ó -  

d u  t r u d n o ś c i  g o s p o d a r c z y c h ,  o f i a r ­
ności s p o łe f c ż n c j ,  s ą  i n s t y t u c j i , ' ,  k f ó -  
ry c -b  d z i a ł a l n o o ó  n i e  z a n i k a ,  l e c z  r o z ­
w i j a  ś i ę  l i o n i r ś l m e .  K u c h n i e  , ; C a r i -  
t a s u “  w  okresie sprawozdatYczym 
t Y y i l a h  G 0 3 .9 5 0  o b i a d ó w  d l a  b e z r o ­
b o t n y c h .  I Y  t y m  s a m y m  o k r e s i e  p o d  
o p i e k ą  Z w i ą z k u  z n a j d o w a ł o  s i ę  3 1 7 3  
r o d z i n ,  o t r z y m u j ą c y c h  p o m o c  ż \  w -  
l i o ś c i o w ą  i o d z i e ż o w ą .  O j ń e k a  n a d  
ć h i i c c k i c n i  w y r a ż a ł a  się. w  j i r o w a d z c -  
n i u  ś w i e i l i c ,  p r z e d s z k o l i  k o l o n i i  i 
p ó ł k o l o u i j ,  z  k t ó r y c h  k o r z y s t a ł o  o -  
g ó J e m ' 2 5 0 0  dzieci.

P u m i f Ł a j w Ó  ż e  z b l i ż a j ą c y  s i ę  „ T y ­
d z i e ń  A r i ł o s i e r d / i a "  b ę d z i e  j i r ó l i a ,  od  
k t ó r e j  u z a l e z n i o i i y  j e s t  r o z w ó j  
p o ż j  I c c z u e j  a k c j i  . s p o ł c e ż u c j .

nów d rew n ian ych  w  sk ład zie  dn 
Ickobieżnego pociągu  je s i  ze sfro - 
n y  w ład z  kolejov,.vch co n a jm n ie j 
lekk om yśln ością . P rz y  zred uko­
w an e j sz.tbkości w ied eń sk iego  po­
c iągu , gd yby w szystk ie  w ago n y  
b y l f  śtalow b. skończyłoby s ię  za- 
iiewne na lże jszych  obrażen iach  
cie lesn ych  pa.sdżerów. M gła  p an u ­
ją c a  wr tych  okoiicach  m ogła ty l­
ko w n iew ielk im  stopniu  p rzyczy-

się  do k a ta s t ro fy . Isto tn ych  czem po p rzejeźd zie  każdego po-
powodów szukać n a leży  w  w ad li-  
wem fu n k c jo n o t an iu  ob sfu g i sy- 
g n a liz a c j- jn e j. L in ja  k o le jo w a, na 
k tó re j w y d a rz y ła  się  tra g ic z n a  ka 
ta stro fa , b y ła  bardzo s iln ie  eks­
p lo ato w an a, czas m iędzy przeja.z- 
dami pociągów  w yn o sił często za­
ledw ie p arę  m inut. Toteż  cała 
trit.śa podzielona b j ła  na odcinki 
zaopatrzone w  sem afo ry , p r z - -

Śm U M U B M I I muiiLliiM  im m iliM

C A S IN O
P R Ł M J E R A

najweselszej wiedeńskiej 
komedji muzycznej

i  i 1

Akademia
ku >;zci As Ż eb ro w sk ie j

W nied zie lę, dn, 7 p aźd ziern ik a  
o godz. 12 -ej w gm ach u gim na­
zjum  p ań stw ow ego  im. M a r ji Ko­
n o pn ick ie j odbędzie się  akad em ja  
ku czci ś. p. dr. A n zelm y Żebrow ­
sk ie j.

Ceny w Warszawie
N a  c z w a r t e k ,  -1 b .  n i . ,  o b o w i ą z u j ą  

n a s t ę p u j ą c e  n a  j w y ż s z e  e o n y  p o d s t a ­

w o w y c h  a r t y k u ł ó w  s p o ż y w c z y c h  n a  
r y n k u  w a r s z a w s k i m :  c h i c h  f l y f H r J j J  
3 3  gr.:, s i t k o i t y  i w i z o w y  2 8  g r .  z a  
k g . ,  b u ł k i  n-ŻłiliiYe 3  g r . ,  j a j k a  ś w i e ­
ż e  8 i p o ł  g r .  z a  s z t u k ę ,  m l i  k o  u a  
m i a r ę  2 3  Lr?  z a  l i t r , '  s ł o n i n a  1 z ł .  8 0  
gr., m i ę s o  u b o j u  w a r s z h w ś k i c ^ o : w o -  
ł o i ł i n a  1 z ł .  5 0  gi-.. w i e p r z o w i n a  1 zł. 
0 0  g r ą  c i e l ę c i n a  1 zł.  7 5  g l 1., i n i ę '0 
u b o j u  z a m i e j s c o w e g o :  w o ł o w i n a  1 zł. 
8 0  g r . ,  C i e l ę c i n a  t z l .  5 0  .gv,,, m a s ł o  
i l e ć ć f o w h  I I  g l i t .  2 ż ł.  iU g l -.. o s a i k o -  
w e  1 ż ł .  9 5  g r . ,  w s z y s t k o  z a  k g .  w 
s p r z e d a ż y  d e t a l i c z n e j .

W t #  i r  f a t a  m n f c z o - - 1* !
W aferre bar. fcolkena

A fe ra  b rac i R o sen bergó w  oraz 
bar. Ń oikcna otoczona je s t  d ziw ­
ną ja k ą ś  ta jem n icą . W dniu dzi 
s ie jsz ym  k ilka  dzienników  sto łe ­
cznych  u legło  k o n fisk a c ie  w  z w ią ­
zku z tą  sp raw ą . F a k t  kradzieży 
k ilku n astu  m iljo n ów  zł., k tóre b y­
ły  przeznaczone na cele  społeczne 
ju ż  na długo przed śm ierc ią  o f ia ­
ro d aw cy, ś. p. Ja k ó b a  hr. P otoc­
kiego, budzi zrozu m iałe z a in tere ­
sow anie

Praw dopodobnie A le k sa n d e r Ro 
śfcnberg, g łó w n y  p len ipoten t hr. 
Potockii go, w ie d z ia ł ju ż  oddaw na

Rewizja
taryf kole jow ych

N o w e  t a r y f y  k o i c j o w c  m a j ą  b y ć  
w p r o w a i l z o i l b  z  d n i e m  1 s t y t z u i n  r o ­
k u  p r z y s z ł e g o .

S p e c j a l n a  k o r . i i s j a  j j r a e u j b  m i ę d z y  
I n n e m i  t a k ż e  n a d  u l e p s z e n i e m  n o -  
n i o n i d r . t u n  i  u s y s t e m a t y z o w a n i e m  
f ik ł f id t l  t a r y f  w \  j ą t k o w y c l i .  I Y  z w i ą z ­
k u  z  t e m  r e f o r m a  o b j ą ć  m a  t a k ż e  
w y d a w n i c t w a ' - '  t a r y f o w e ,  p r z e z  p o ­
d z i e l e n i e  i c h  n a  z e s z y t y  w e d ł u g  jpjE- 
t u n k ó w  t o w a r ó w .

o p ro jekto w an ym  z ap isie  i W tym 
celu s ta ra ł się  sp ien iężać  n ie ru ­
chom ości sw ojego m ocódaw cy, by 
tem ła tw ie j p op ełn iać n ad u życia .
D z ia ła ł on w porozum ieniu  t  dwo 
ma sw oim i braćm i, M ik o ła jem  i 
W łodzim ierzem , oraz zc znanym  
na w a rsz a w sk im  bruku bar. N ol- 
kehem . k tó ry  ostatn io  p ro w ad ził 
n iezw ykle w y sta w n y  try b  ż yc ia  i 
zniiny był z bogatych napiw ków , 
ja k ie  daWdł służbie  lukafów  roz- 
ry w k ó v ,y (h . Podobno b y ł on zbo­
czeńcem  sek śu a ln vm  i w  p ew nych  
kołach  ś to lic y  użyg. a ł pseudonim u 
„p a tia  K o c ia " . P rzed  w o jn ą  słu 
żył w  g w a rd ji ro sy jsk ie j,, ż k tó re j 
je d n a k  zo stał u su n ię ty  za nieludz 
kie obchodzenie się  z żo łn ierzam i.

G łów nym  m otorem  w szystk ich  
n ad użyć na szkodę o lb rzym iej futi 
d a c ji bi ł A lek sa n d e r R o sen b erg , z 
pochodzenia żyd, choć podobno u- 
żyw ał ty tu łu ... barona kurlandz- szow ice  p rzed w cześn ie  w y d a ł po- 
kiego. , lec-ehie o tw o rzen ia  odcin ka W ola

c iągu  dozorca danego od cin ka o- 
b o w iązań y był te le fo n iczn ie  lub te 
le g ra fic z n ie  zaw iad om ić s tra ż n i­
ka odcin ka poprzedniego , że po­
ciąg  ju ż  p rzeszed ł i m ożna otw o­
rzyć poprzedni od cin ek  d la  n a­
stępnego p ociągu . K rą ż ą  pogłoski, 
że w  związKU z oszczędnościam i, 
ja k ie  wprowmdza się  ostatn io  na 
k o le jach , s tra ż n icy  o trzym ali pole 
cenie osźczed żan ia  te le fo n ów  i po 
s łu g iw a n ia  się  ra c z e j te le g ra fem . 
Zach odzić ąioże okoliczność, że 
nie w sz y sc y  s tra ż n ic y  op anow ali 
w krótk im  czasie  d ostateczn ie  s y ­
g n a liz a c ję  M o'rse‘a i że w obec tego 
naw^et w ra z ie  n ad an ia  d epeszy o 
zatrzym an iu  się  p ociągu , m ogl? 
ona być źle zrozum iana. B ra n y  
je s t  pod u w agę  w yp ad ek  n ieza­
u w ażen ia  spow odu m gły  znaku 
zam yk a jąceg o  drogę przez m aszy- 
ń istę  n a d jeżd ża jącego  p ociągu  
w ied eń sk iego . M a sz yn ista  ten je d ­
nak tw ie -d z i stanow czo, że s y g ­
nał poprzedniego odcim ta w sk a z y­
w ał drogę w olną.

Ś ledztw o doraźne w te j sp raw ie  
prowmclzi sęd zia  śledczy, dr. R o­
go w ski, w porozum ieniu  z prok u ­
ra tu rą  i k o m isją  sn e c ja ln ą , stw o­
rzoną przez M in. K o m u n ik ac ji. 
W zw iązku ze śledztw em  a reszto ­
wano dyżurnego ru ch u  s ta c ji 
K rzeszo w ice , G a b r je la  N ie c ia  i bo 
steru n k ow ego  odcinka W ola F i l i ­
pow ska, A n ton iego  D "ab ik a . U s ta ­
lono, że d yżu rn i ru ch u  na st. K rze

p » * r n ł r

oo nabyci? w? wszyslkidi apteka*

P rzec iw k o  d efrau d an to m , ja k  
d ow iad u jem y się . zgłoszone z o sta ­
nie pow ództw o przez p ro k u rato ­
r ię  g e n e ra ln ą . M ożliw e je s t  ró w ­
nież zgłoszen ie  cyw iln ego  pow ódz­
twa ze stro n y  fu n d a c ji im. ś. p. 
Ja k ó b a  Potock iego .

F u r ia t cd Ji:na B jź e g d
Poranił siostrę miłosierdzia

W czoraj szp ita l J a j ia  Bożego \v - W czoraj ran o  C h lew ik-zd d b yw - 
W d rsżaw ie ' był""lci'dńem  s tiaTsTTf-T sźy**w*h"iefr i a  d o m  y sposób nóż ku- 
wego w yp ad k u . Od k ilku  lat w chenny rz u c ił s ię  .n a  s io strę  K a- 
szp itam  tym  znajdowm ł się w  o d -[ta rzyn ę , z a d a ją c  je j  1 3  rań  na 
dziale  IV  n iebezpieczny f u r ja t  ca łym  cie le , poczem  na dobitek
F ra n c isz e k  Chlei^ćk. P erso n e l 
szp ita lu  często kom unikow ał dr. 
naczelnem u, iż C h lew ek  je s t  b. 
n iebezpieczny dla otoczenia i w y ­
m aga  albo śc is łe j iz o lac ji, albo 
też w ięk sze j opieki. Pom im o tego 
C h lew ek  przebyw m  n adal we 
w spom n ian ym  oddziale, w sku tek  
p rzelu d n ien ia  sz p ita la .

F ilip o w sk a , gd yż  p d ciąg  gd yń sk i 
nie p rz e je c h a ł p op rzed za jącego  
s ta c ję  odcinka, leCż zatrzym ał się 
przy  sem afo rze  W od leg ło śc i około 
250 m etrów  pl-zed s ta c ją . N ieć  tła  
m aezy sie , że nie m ógł w  o sta tn ie j 
ch w ili, g d y  ju ź  w ie d z ia ł ó z a trz y ­
m an iu  s ię  p oc iągu , c o fn ą ć  sw ego 
po lecen ia , gd yż zep su ł m a się  a- 
p a ra t te le g ra fic z n y . Je d n a k , ja k  

i u sta liło  śled ztw o, tłu m aczen ie  to 
je s t  n iezgodne z p raw d ą  D rab ik , 

j będący strażń ikierh  p osterun ku  
(blokow ego W ola, F ilip o w sk a , po- 
I w in ien  b ył oćzekiwmć na sy g n a ły  
i zw rotne ż K rzeszo w ic  o m in ięciu  

J t e j  s ta c ji  przez p o c iąg  gd yń sk i. 

skojM ł i m P e r s o n e ^ s z p i i a i i ^ d m 1^ 11 nife je s t  jeszcze  u-
ła ł obezw ładnić fu r ja t a  i po na- •
łożeniu  k a fta n a  bezp ieczeństw a 
osad ził go w  odd zie lnej celi. S tan  
o f ia ry  szaleń ca  je s t  b. ciężki,
W’skutek  głębokich  ra n  oraz dotkli 
w ego p otłu czen ia .

Puiiadto siostra  K a ta rz y n a  do­
zn ała  z łam an ia  2 -ch żeber.

ww tfrs i um leże
FA T a LNY u p a d e k  z  r o w e r u

19-lctria Stanisława Paiewska (Z t 
mojskiego 35), spadla i  roweru na 
rogu ul. Targow ej i Wileńskiej, vsku 
tek czego złamała lewą nogę. Ofiarę 
wyp, dku przew iężiono do szpitala 
Przemienienia Pańskiego.

6 OFIAR RUCHU KOŁOWEGO 
Samochód potrącił na rogu ul. 

Wroniej j Chłodnej W aclawę Szal- 
kowską (Grzybowska 69), F o ra  zo­
stała zraniona w twarz.

—  Samochód przejechał ną rogu 
ul. Leszno i Orlej Awnera Magmi- 
szewskiego, robotnika (Bielanska 7), 
który dozna! złamania prawego oboj­
czyka.

—  Również Sanlocllód przejc-hal 
na ui. Puławskiej uczenicę, Halinę 
Andrytównę (Puławska 3 1) . Dziew­
czynka doznała złamania lewego uda.

— Wóz przejechał na Nalewkach 
Chaskiela Cybulskiego (Nalewki 15),

— 2-lettii Jankiel Fuchs (Buraków 
ska 22), również pozostawiony bez 
dozoru, napif się terpentyn'1, —  Dzie­
ci przewieziono na stację Pogotowia, 
gdzie lekarz usunął grożące niebez­
pieczeństwo.

POKĄSANY PRZEZ PSY  
W, pódwórzu domu Wołomińska 

48, 2 psy podwórzowe rzuciły się na 
lokatora tegoż domu, Jana Dziewula- 
ka. który otrzyma! raity kasane ple­
ców i pośladków. D. przfewieziorio do 
szpitala Przemienienia Pańskiego.

UPADEK Z II PIĘTRA 
Przy ul. Wiejskiej (w ogrodzie 

Frascati) zajęty przy przebudowie 
starego nalacu na gmach ambasady 
francuskLi, rot ohuk 24-letn! Alcksan 
der Łokietek (Barska 26/28), wsku­
tek Spróchniałych desek w gódłodze, 
spadł 7. wysokości II piętra. Ogólnie 
potłuczonego opatrzyło. Pogotowie i

przy dzieciach. Dozna! on poranienia . orzowiozłu 30 szpitala Dz. lezna.
SKOK Z 1 PIETRA 

Przy ul. Nowolipki 53, z okna I pie­
tra klatki Schodowej w yskoczy jakiś

twarzy.
— Rower przejechał ua ul. Proste] 

róg Wrcmiej Jana larzabka (Towaro­
wa 28), który otrzymał ranę szarpa­
ną lewegb kojana.

—  Również pod rower dostał się 
n i rogu ul Chłodnej Wroniej Sta- 
msław MisZkiewic.z (Chłodna 46). 
Doznał on potłuczenia cz.ola i polii z- 
Jttiw. — Wszystkim ofiarom ruchu ko 
lowego pomocy udzwliio Pogotowie 
poczem Andrysówm: przewiozło do 
szpitala przy ul. Kopernika.

Z BRAKU OPIEK?
3-letuia Basia lędrzCjeWska (Polna 

62), pozostawiona cliwiiowo bez do­
zoru, jianila się ługu

10-letni chłopiec - żyd, gluchnnijmy. 
Lekarz Pogotowia stwierdzi! ogólne 
potłuczenie i przewiózł młodocianego 
desperata du szpitala na Czystem. 

NAGŁY ZGOŃ 
Na terenie ilw ofta V arsźawa - 

Wileńska, zmarł nagde, z nieusta'onej 
przyczyny 22-letni Władysław Ołta­
rzewski, szeregowiec 3 bhlku szwole- 
żeróiy, Zwłoki przewieziono do kost­
nicy szpitala Ujazdowskiego.

DZIKA ZABAWA 
Przy ul. Obolowej i Okopowej, 

gtupa chłopców „bawiła się", obrzu­
cając się wzajemnie kamieniani'. 
Wkrółce dwaj chłopcy znsiali trafie­
ni, otrzymując rSiiy tliićzont i/lowy 
lub czo.a. Kannych: 14-le(niegi Jo­
zefa Nowakowskiego (Płocka 671 i 
12-letniego Ryszarda Brandta (Oko- 

mimo ! powa 2 ), przewieziy.io na opatrunek

150 błędnych poręczeń
z z e g c i e n  automatycznym

A bonenci te le fo n iczn i 
d w ukrotnych  ogłoszeń, dotąd nie ua stacje Pogotowia, 
p rz ysw o ili sobie now ego num eru i W YPADKI TRAMW AJOW E 
żegrU-? te le fo n iczn ego  (05) i te­
le fo n u ją  d a le j pod d aw n y num er. 1 Eugenja '7aroknska, uczcmea (Wa-

Na rogu ul. Targowej i Biaiustuc- 
i kiej, wypadła z tramwaju . 16-letma 

Eug'
T ak ich  b łędn ych  połączeń je s t  du ' wer). Doziiala ona poranienia głowy. 
15 0  na godzinę. W szystk im  ty m , —  Na ul. 11 Listopada, zostat po-
abonentoir specćU ne urżód: '

. . . . 4, * .  ' ■ . czvstav; Nozdcrka, ucz-ji ( 1 1  l.:sto-
oupo\, ta i.a ją , ze num er z eg ir a te- 0?(ja — obie ófiarf wlasn.j nic-
lefóiiicztiógo zm ieniony je s t  ńa ,s trożnóści‘ przewieziono clo szpitala

i Przemienienia Pańskiego.

i P o b ó r
W piątek, 5 b. ni., w lokalu jnT.y 

ul. Staiorkój 73 odbędzie się dodat­
kowa kom isja jioborowa dla poboro­
wych, zamieszkałych w obrębie ltś, 
17 , 18 , 24 i 25 koniisarjatów P . I'., 
podlegających P. K . U. Nr. 3. Na 
komisję tę w iin i stawić się wszyscy 
c-i poborowi, którzy dotąd obowiąz­
ku tbgo Z jakichkolwiek powodów 
nić dopełnili, a obecnie otrzymali 
odpowiednie wezwania z iYOinisarja- 
Ui Rządu.

Rejutracja nt^fczyzn
ur. vi r. 19 14

W piątek, 5 b. lu., w kolejnym 
dniu drugiej pow izethnej rejcstraCń 
mężczyzn, ur. w r. 19 14 , winili Sta­
wie się tv W ydziale W'ojskowym Za­
rządu M iejskiego przv ul. Florjnń- 
skicj 10  w godz. od 8.30 do 13-e  i 
poborow', zamieszkali w oblębie 3-go 
kdm isarjatu P . P v których nazwiska 
rozpoczynają się od liter A  do G 
włącznie.

W yścig i konne
W Y N IK I GONITW Z DNIA 3. N.

don. i .  Dvst. 2200 m tr.: 1)  Elka, 
j. ^ulc, 2) Rodin (8, ,  3) Fenomen
(35), OJ Grisettó II I  pozostała na 
starcie. Tot. 13.50, fr . 5,50 i 5,50.

Gon. 2. Dyst. 110 0  m tr.: I t  Gal-
kar, ż. Jagodziński, 2) Pro rek
(20.50), 3), Keer (22.50). Tot. 6.50.

Gon. 3 Dyst. 1660 u r.; 1 )  Hm-
fleur, ż. Stasiak, 2) Tina (100.50), 
3) Kord (20.50), 4) H esperia (23). 
0) Bibi Hanum (138.50), 6) lrkut
(27). T >t. iL,50, fr, 9 i 27.5u,
. Gon. i .  Dyst. 130Ć) m tr.: 1 )  Mace­

donia, ż. JagodzińskL 2) E stnnja
(15.50), ,°) M aska '14 ) .  Tot L0.50.

Gon. 5. Dyst. 1100  m tr.: 1 )  Sa­
turn, ż. Oleinik, 2) Gilz:, (23), 3) 
E liusa (58.50), 4) K w ta k r  EnZUnv
(84), 5) Nofok (16.50). Tot. 10 , fr. 
6.50 i 8.

Gon 6. Dyst. 1600 m tr.: 1)  Stern- 
blume, j. G.ruaa, 2) Carmen III
(43.50), 3) Hcrminja (23.50), 4i Fa- 
nega (70), 5) Kun; .ta (86;, 6) 0 Sfe- 
k '” ida 7) i Grignllatis (39). Tot. 
13,50, fr . 6,50, 9,50 i 7,50.

Gon 7 Dyst. 1800 mtr.: l i  Madc - 
lene, ż. Gili, 2) Janczai III (2 1) . 3 , 
Momus It (26.50), 4) H. raifda ( 18 ), 
•5) Farinelli (58.50), 6) Babmicz 
G 91.50). lu t . 11,50 , fr . 9 i 1 1 ,

R  A  D  J O

C zw artek , d n ia  4 p aźd ziern ik a
15.35 Przegląd gietdowy. 15.45 .jNie- 
dyskrecjc balowe” . 16 45 Likcja ję­
zyk, franc. 17.00 Słuchowisko J .  M a­
chnickiego „To musi zwyciężyć".
17.50 SkrzynKa poczt. 18.00 i,Przecho 
wjFwanią warzyw na zimową porę".
18 .15  Koncert w wyk. Mieczysława 
Szaleskiego (altówka). 18.45 .(Co 
czytać". 19.00 Recua! śpiewaczy Stc- 
fanji Millerowej 19.20 Pogadanka ak­
tualna. 19.30 Utwory ksyiofonowe 
(pl ). 19.45 Program na dzień na­
stępny. 19.50 Wiadomość; sportowe. 
20,00 „To już jesień” — Koncert mu­
zyk lekkiej. 20.45 Dziennik wieczor­
ny, 20.55 „Jak pracujemy w Polsce". 
2L00 Koncert wieczorny. 2 14 5  Od­
czyt p. t. Między węglem a mar.sja- - 
nem". 22.00 Koncert reklamowy.
22.15  „Sławni śpiewacy” (pl.). 22.45 
Gawęda z a.ign 'skimi słuchaczami 
P. Radia. 23.00 Wiadomości meteor.
23.05 Muzyka taneczna z dancingu 
„Paradis".

P ią te k , dn. 5 p a ź d z ie rn ik a
6.43 „Kiedy ranne w siają zorze"!, 

6.48 Muzyka (p .) 6.52 Gm nastyka. 
7.02 D. c. muzyki (p ł) . 7 .15  Dzien­
nik puranny 7.25 D. c. muzyki ipL).
7 35 Chwilka pań imn u 7.40 Zapo-. 
wiedź programu. 7.50 Koncert reU a, 
mowy. 1 1 .5 7  Sygnał czasu 12.90 H ej­
nał. 12 .03. Wiadomość1 meteor. 12.05 
Przeglati Prasy. 12 .10  Muz. sal. 12.45 
Pogad.: „Wdowa—hinduska". 1J.0 0
Dziennik południowy 13 .u5 Po jeanej 
piosente (pł.). 15.30 Wiadomości o
eksporcie poi. 15 .35 Przegląd giełdo­
wy. 15.45. „M ikrorew ja". 16.30 Mu- r 
zyka lekka (pł.) 16.45 A udycja dla 
chorych. 17 .15  Koncert kameralny,
17.50 Przegląd wydawnictw, 18.00 
Wiadomości rolnicze. 18 .10  „Życie 
kulturalne i artystyczne stolicy".
18 .15  Recital śpiewaczy Jerzego Cza­
plickiego. 18.45 „Życie i oby 'zaje u 
ztyisrząt" —  „Słoń". 19.00 Muzyka 
lekka s restauracji „Gastronom ia". 
19.20 Pogadanka aktual na. 19.30 D. 
c. muzyk’- lekkiej z „Gustronom ji". 
19.45 Progfdm  na dzień następny.
3 9.50 Wmdomości sportowe. 20.00 
„ Ja k  spędzić święto". 20.05 Pogadan­
ka muzyczna. 20.15 Koncert synt ;o- 
niczny z Konserwator Jim . 22.30 Re­
cytacje poezyj. 22.04 Kmicert rekla- 
mowy. 23.00 Wiaaomości meteor.
23.05 Mu7.yką taneezna z restauracji 
Hotelu „B ristol".
KO N CERT SYM FO N IC ZN Y  P R Z E Z  

RA D JO
Piątkowy koncert w m f iniczny w 

dniu 5 października o godż. 20.15 
transmitoYcać będą rozgłośnie Pol­
skiego R ad ja z Konserwatorium 
W arszawskiego. IV koncercie udział 
weźmie znana śpiewaczka operowa 
Wanda V, erinińska, która odśpiewa 
utwory Schuberta, Schumanna, De- 
bussy‘ego i Szymanowskiego, orkie­
strą zaś dyrygować Dedzie kapel­
mistrz Adam Dołżycki. W pierwszej 
części programu wykonany zostania 
utwór Berlioza ,Krol Lear" oraz t r z e . 
cia sym fonja K arola Szymanowgk-e- 
go, zaś w części drugiej synifohja 
Nr. 1  Gustawa Mahlera.

JA K  S IĘ  ZA CH O W U JE SŁOŃ
Dyrektor warszawskiego o g t  > dd 

zuologicznego, Żabiński, który wielei 
ciekawych obrazków zebra), z obaet- 
wacyj nad życiem i ob; czajaim  zwie­
rząt, opowie w'  piątek dnia 4 paździet 
nika o godz. 18.45 o tem, j'ak eię za­
chowuje pośród swoich współtowa­
rzyszy groźny dla wroga a łagodny , 
dla przyjaciela — słoń.

Pielgrzymka
do Częstochowy

W dniu 6 b. fff. W3’rusza pif-1 
grzym ka na Jasn ą  Górę pod protek­
toratem ks. biskupa Szlagowskiego, 
na uroczystość Matki Boskiej Ró­
żańcowej. Zgłoszenia przyjm uje jd- 
szeze K atolick i Związek Polek. #  
W arszawie, K rak . Przedm. 36  od 
godz. 1 1  do 19.

I uZiflł LEKAMI 1
3oc. dr. L. L3RENT0WIC2

g l i t e K o l o g  p o w r ó ć ' *  
I W a i * s s a ł k c w s k ć t  1 I C

Z m a r l i
ś. p. Wacław Michał P  i-amnsM, 

mag. farm ., 1. 64, we Włodawie; 
ś. p. W acław Karol Gaszezyński, ar. 
f i l ,  W maj. Kąn-y z. Kutnowskiej; 
ś. p. M arjrn  \\7ładysiaw Bzyn,ański, 
1. 78, w W arszawie; ś. p. Jan  Lugen- 
jusz Glebicki, nor. C. W. Sap.; ł. 83, 
#  Modlinie; ś, y Anton na M arja 

lasset, 1. 46, w Warszawie.


